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naprzykład, co m a począć o soba z I kategor j i , która 
po wejściu w życie n o w e l i ( p o w i e d z m y w d n i u 2 sty­
c zn i a 1927 r.) chce złożyć e g zam in na m ie rn i c z ego 
przysięgłego lecz ma za sobą, zamias t p o t r z e b n y c h 15, 
t y l k o 10 lat p r a k t y k i ? Sposób jest bardzo p ros ty : 
1) zrzec się d o b r o w o l n i e „upoważnienia" z p r zed 
1 s t y c z n i a 1925 r. i 2) uzyskać je p o n o w n i e przed 
24 września 1925 r., c z y l i że przejść w ten sposób 
d o II-ej up r z yw i l e j owane j kategor j i , co podług n o w y c h 
przepisów p rawa wys ta r c zy wówczas za całe 5 lat bra­
kującej p r a k t y k i . 

A b s o l w e n c i szkół m i e r n i c z y c h r o sy j sk i ch , z g o d ­
nie z art. 24 us t awy o m i e r n i c z y c h przysięgłych, m o ­
gą być d o p u s z c z e n i do e g z a m i n u na m ie rn i c z ego przy ­
s ięgłego, o ile ,,posiadają co najmnie j 10 lat prakty­
k i , w c z e m 5 lat w k r a j u " . W o b e c tego , że pro jekt 
n o w e l i p r zew idu je d la „upoważnionych' ' t y l k o 3 lata 
p rak t yk i w kra ju, a więc i ta kategor ja, w razie po­
trzeby, może sob ie nadrobić brakujące 2 lata p rak ty ­
k i , przez u z y s k a n i e o d M i n i s t e r s t w a Re fo rm R o l n y c h 
odnośnego upoważnienia. Stąd można wysnuć n ieco 

n i e m o r a l n y wn i o s ek : że o m a w i a n a nowe l a ułatwia 
o s o b o m z a i n t e r e s o w a n y m t. z w . „obejście" prawa. 

Występując w n i n i e j s z y m ar tyku le p r z e c i w k o 
w y d a n i u pro jektowane j n o w e l i do us tawy o m i e rn i ­
c z y c h przysięgłych, miałem na względzie z jednej stro­
ny jej bezużyteczność d la M i n i s t e r s t w a Re fo rm R o l ­
n y c h , a z drugiej—krzywdę, jaką o n a wyrządzi k o r p o ­
racji m i e r n i c z y c h przysięgłych, na t om ias t nie miałem 
zamiaru występować p r z e c i w k o prawu do pracy i za­
r o b k o w a n i a pp . mierniczych-praktyków, nie pos i ada ­
jących cenzusu s z k o l n e g o , gdyż co innego jest 
p rawo do pracy , a co i nnego — b e z p r a w n e d o m a g a n i e 
się tytułów i uprawnień przez o s o b y , nie posiadające 
ku t emu na jmn ie j s zych kwa l i f i kacy j . 

P o za teni pozwolę sob i e nadmienić, że obo­
wiązkiem ko rpo rac j i m i e r n i c z y c h przysięgłych jest 
dbać o należyty p o z i o m f a chowy s w y c h członków, 
aby nie spotkać się z zarzutem społeczeństwa, podo ­
b n y m do tego, j ak i wypowiedział współczesnym te­
c h n i k o m m i e r n i c z y m senjor naszej nauk i m ie rn i ck i e j 
Stanisław G r z e p s k i , mówiąc: „Odleciliśmy Geometryą 
lud z i em p r o s t y m , tak że syę nie obierają w n i e y . . . " 2 ) . 

Prof. dr. inż. FELIKS KUCHARZEWSKI. 

N A S Z A N A J D A W N I E J S Z A 

S o l s k i , w y p i s a w s z y ?e s t a tu tu J a n u s z o w s k i e g o 
to s a m o określenie łanu n i e m i e c k i e g o ( L a n e u s T h e u -
t o n i c u s ) , wziął, idąc za Z a w a c k i m , laskę równą 
ściśle 15 łokciom, t. j . długość łanu 1 5 X 2 7 0 = 4 0 5 0 
łokci, szerokość 1 2 X 1 5 = 1 8 0 łokci, c o daje p o ­
w ie r zchn ie . 729 000 łok. k w . Wypadł w i e c t en łan 
różny o d frankońskiego o powierzchnię 631 210 łok-
kw- i tak być mog ło p o u j e d n o s t a j n i e n i u łckci k o n ­
stytucją 1565 r. 1 ). ftle G r z e p s k i pisał p r z e d t e m swą 
książkę, bo p r z e d m o w a d o MiłoszewskiegD n o s i datę 
20 października 1565 r., łokcie były w t edy r o z m a i t e , 
a łan j e d e n i t en s a m , frankoński i n i e r r i e c k 1 . T a k 
też i z no ta t ek Brożka łan frankoński, mający 12 960 
prętów k w a d r a t o w y c h , o b l i c z o n y na łokcie, po 1\ 
w pręcie, w y p a d a równy łanowi teutońskiemu S o l ­
s k i e g o , b o 

12 960 X 7 V a X 7 ' / 2 = 729 000 . 

W d a l s z y m ciągu porównywa G r z e p s k i łan 
z włóką chełmińską, wychodząc z założenia, że l a s ­
k a m a 15 łokci, t. j . d w a pręty m a z o w i e c k i e . W ł ó ­
k a chełmińska miała 30 K 3 X 1 0 0 = 9 0 0 0 prętów k w a ­
d r a t o w y c h , a łan 270x12 l a s ek k w a d r a t o w y c h , c z y l i 
2 7 0 X 1 2 X 2 X 2 = 1 2 960'takichże prętów, a l bo , jak mó­
w i o n o w tedy , 0 p ó l e k " . S t o s u n e k 9 0 0 0 : 1 2 960 z ga ­
d z a się ze s t o s u n k i e m w łokciach k w a d r a t o w y c h 

i) K o n s t y t u c j i 1565 r. ( Vo l . Leg . II p. 637) za zasadę 
m i a r długości d la całej P o l s k i przepisała łokieć k r a k o w s k i . K o ­
misja skarbowa 1764 r. wzięła ten łokieć, zachowany w ma­
gistrac ie w a r s z a w s k i m , za étalon długości i znalazła, że jest 
równy 264 l in jom d a w n y m pa r y sk im , t j . w metrach 0,5 955389 5S4, 
podczas g1y łokieć miary nowopo l sk i e j z r. 1818 ml»ł 0,576 m. 

K S I Ą Ż K A O M IERNICTWIE 
(dokończenie) . 

506 2 5 0 : 7 2 9 000 , t. j . włóki d o łanu, m i e r z o n e g o na 
p o d s t a w i e l a s k i równej 15 łokc iom. P r z y t a c z a t ak ­
że G r z e p s k i i n n e określenie łanu n i e m i e c k i e g o , n i e z ­
n a n e s t a t u t o w i J a n u s z e w s k i e g o an i Z a w a c k i e m u : 
„Naprzód m a być l a s k a na pułosma łokcia, t y c h to 
łask w Wierteł a l b o w czwierć na dłużą ies t t r z y ­
dzieści, a na szerzą sześć. Z a s i e Wier te lów w Prêt 
iest sześć, a Prętów w L a n N i e m i e c k i iest dwanaś­
c i e " . L a n według t ego m a 3 0 X 6 x 6 x 1 2 = 1 2 960 
l asek k w a d r a t o w y c h (7J łok . ) , t. j . pólek, t ak jak 
i p o p r z e d n i o . 

W s p o m i n a G r z e p s k i da l e j o łanie, a racze j pół-
łanku, mającym 69 12 pólek. Licząc pólko n a 7 i łok­
c i a w k w a d r a t , p o w i e r z c h n i a t e go łanu w y n i e s i e 
388 800 łokci k w . S o l s k i , według S t a t u t u , o b l i c z a 
łan k m i e c y , mający 362 880 łokci k w . Być może , 
że i w t y m p r z y p a d k u jest to j e d e n i t en s a m łan, 
a różnica p o c h o d z i z n i e u s a l one j p r zez długi czas 
wielkości łokcia. 

ftby ułatwić r o z u m i e n i e ksiąg łacińskich, objaś­
n i a G r z e p s k i , c o jest Mórg R z y m s k i ( J u g e r u m R o -
m a n u m ) , i o b l i c z a j e go powierzchnię n a 158 pó lek, 
c z y l i 8887^ łokci k w . Tłumaczy da le j , że n i e może 
pisać o m i e r z e n i u brył, n i e chcąc przedłużać książki, 
i odkłada to n a l e p s z e c zasy . N a t o m i a s t przystę­
puje „do t ego j a k o Wysokość , a lbo Dalekość, a l b o 
Głębokość i a k a m a być z m i e r z o n a " i u c z y , „ iako 
Dyoptrą mierzyć W i e ż e , a l b o co i n s z e g o w y s o k i e ­
g o " . P r z y t a c z a więc z szóstej księgi E u k l i d e s a 

'-) Stanisław G r z e p s k i : „Geometrja to jest MierniCka 
N a u k a " , Kraków A . D . 1566. 
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t w i e r d z e n i e o podobieństwie trójkątów: „Iż k i e d y 
będą k l i n y z i e n y l k i m i kątami, t edy t y c h klinów 
s t r ony , które są oko ło i e n y l k i c h kątów, będą mieć 
iednaką proporcyą" — i p o w i a d a , że d l a z m i e r z e n i a 
wysokości „masz uczynić d w i e F i g u r z e t a k o w e , to 
iest d w a K l i n y t a k o w e , c o b y miały i e n y l k i e kąty 
i e d e n j a k o d r u g i , tak a b y Wysokość którey sye d o -
w i a d u i e s z , była stroną i e d n e g o K l i n a : a d r u g i K l i n 
t ak i m a być, a b y go ze wsząd mógł dosiąc i d o t ­
knąć i aby t en z m i e r z y w s z y , według n i e g o móg ł 
wiedzieć miarę d r u g i e g o , w którym iest Wieża, a l b o 
Wysokość o n a , którey s y e d o w i a d u j e s z . P o t r z e b a 
t edy d o t e go mieć i n s t r u m e n t , który zową D y o p t r a , 
a l b o M e d y k l i n i u m : którego i n s t r u m e n t u n i e t r u d n o 
możesz dostać" . 

Prawidła z c e l o w n i k a m i , t. j . d y o p t r y , G r z e p s k i 
n i e op i su j e , a t y l k o sposób m i e r z e n i a wysokości 
z j ego pomocą objaśnia s zczegó łowo n a r y s u n k u . 
T ę samą metodę , n a podobieństwie trójkątów opartą, 
s tosu j e d o m i e r z e n i a odległości . Da i e j p i s z e , „ iako 
mierzyć bez D y o p t r y " . Powołuje się n a w z m i a n k i 
P lu t a r cha i P l i n j u s z a o A r c h i m e d e s i e i T h a l e s i e 
i u c z y mierzyć zapcmocą c i e n i a , a l b o też patrząc 
w p r o s t o k i e m o d z i e m i , p r z e z k o n i e c l a s k i n a s z c z y t 
wieży. T e n s a m sposób s t o s u j e d o m i e r z e n i a o d l e ­
głości i g łębokości , objaśniając p o w o l i , m o z o l n i e , 
n i e ra z się powtarzając, b y l e t y l k o człowieka nauczyć. 
N a szóstej s t r o n i e a r k u s z a Q kończy się n a u k a 
m i e r n i c k a , rozciągająca się t y m s p o s o b e m na 59 s t r o ­
n a c h książeczki. S iódmą stronę a r k u s z a Q za jmuje 
następujące zakończenie : „Przy końcu t y c h tu Ksią­
żek m a m się upomionąć C z y t e l n i k u miły, iż F i g u r y 
n i e wszędzie t ak , i a k o b y miały być, są u c z y n i o n e : 
p r z e t o iż M i s t r z c o ie rzezał, n i e był p o t e m u . A l e 
według p i s a n i a sye sprawując n i e t r u d n o sob i e 
w s z y s t k i e g o , c z e go p o t r z e b a , poprawić możesz " . 

A „p isanie" to jest t ak j a s n e , zrozumiałe i r o z -
sądne, że podziwiać w y p a d a , j a k autor , z powołania 
an i m a t e m a t y k , a n i m i e r n i k , mógł wyłożyć równie 
d o b r z e wiadomości wstępne z g e o m e t r j i i zebrać 
n a j p o t r z e b n i e j s z e wskazówki p r a k t y c z n e w z a k r e s i e 
e l e m e n t a r n e g o m i e r n i c t w a . Odnośnie d o m i a r p o ­
w i e r z c h n i , używanych u nas w w i e k u X V I - y m , ksią­
żeczka G r z e p s k i e g o jes t źródłem pierwszorzędnem. 
S p o s o b y m i e r z e n i a poda je e l e m e n t a r n e , a le też s t o ­
l i k m i e r n i c z y n ie był j e s z c z e w y n a l e z i o n y . J a n P rae -
t o r ius , którego G r z e p s k i mógł poznać w K r a k o w i e 
w r o k u 1570, z a p e w n e w końcu X V I g o s tu l e c i a , 
przeniósłszy się z W i t t e n b e r g u d o A l t d o r f , dokonał 
w y n a l a z k u , wywołu jącego przewrót w m i e r n i c t w i e . 
O s t o l i k u pretorjańskim d o w i e d z i a n o się zresztą do­
p i e r o z o p i s u S c h w e n t e r a w X V I I - e m s t u l e c i u . Z n a ­
rzędzi m i e r n i c z y c h G r z e p s k i w y m i e n i a t y l k o prawidło 
z c e l o w n i k a m i , s z n u r i laskę. N i e w s p o m i n a o żad-
nern z używanych w t e d y narzędzi d o m i e r z e n i a w i e l ­
kości l in i j p r o s t y c h n a z a s a d z i a podobieństwa trójką­
tów, j ak n p . o p i s a n e w d z i e l e Kośmy B a r t o l e g o 
z r. 1564 '): k w a d r a t g e o m e t r y c z n y , a s t r o l a D i u m 
z podziatką d o wysokości , k w a d r a n t z takąż podział-
ką, e k i e r k a ( s quad ra o rd ina r i a ) , l a s k a S - g o J a k u b a 
( b a c u l u m ) , zwierciadło ( s p e c c h i o ) , — a n i o h o l o m e t r z e , 
będącym odmianą k w a d r a t u g e o m e t r y c z n e g o , a o p i ­

s a n y m w tymże r o k u pr zez A b l a F u l l o n a 2). A l e też 
n i e należy zapominać, że G r z e p s k i zamierzył t y l k o 
opisać krótko, „ iako naszy M i e r n i c y z w y k l i mierząc" , 
a n ie miał n a c e l u p o d a w a n i a więcej w y d o s k o n a l o ­
n y c h sposobów, używanych w t e d y zagranicą. Wyda ł 
też wyborną książeczkę popularną, napisaną j a s n o 
i z r o z u m i a l e , niewątpliwej użyteczności d l a w s z y s t k i c h 
którzy, n i e znając łaciny, c h c i e l i się zapoznać z na j -
p r o s t s 7 e m i s p o s o b a m i m i e r z e n i a p c l a . 

U c z o n y f i l o l o g , p r zy j ac i e l W u j k a i S k a r g i , wła­
dał G r z e p s k i z n a k o m i c i e językiem p o l s k i m i napisał 
s w e dziełko s t y l e m j a s n y m , pełnym p r o s t o t y , języ­
k i e m c z v s t y m . S łownic two m a t e m a t y c z n e i t e c h ­
n i c z n e , l e p s z e niż u w i e l u późniejszych p isarzy , u w y ­
d a t n i a się w następującym sp i s i e a l f a b e t y c z n y m uży­
t y c h przezeń wyrazów. W n a w i a s a c h p o d a n e jest 
z n a c z e n i e , w j a k i e m i c h używał G r z e p s k i . 

Opisana f igura. 
Parallèle (równoległe). 
Pe rpend i cu la r i s (prosto­

padła). 

Aequ id i s tan tes (równoległe) , 
C e r k i e l . 
C i r cumferen t ia (okrąg koła). 
C o r p u s (bryła). 
C z w i e r t n i a (ćwierć). 
Dalekość (odległość). 
D iameter (średnica). 
Dł iż (długość). 
D y o p t r a (prawidło-z c e l own ika ­

mi) . 
F i gu ra . 
Głębokość. 
I eny lk i (równy). 
Imienie (dobra). 
Kąt. 
K l i n (trójkąt). 
Koło. 
Kończasiy kąt (ostry ) . 
Korzec . 
K r z y w a l inea . 
Kwadra t . 
K w a d r a t długi (orosto*ąt). 
Laska (15 lub 7 i/ , łok.). 
L inea ( l inja) . 
Łan. 
Łokieć. 
M a l d r (12 ćwierci) 
M e d y k l i n i u m (prawidłj 

z c e l own ikami ) . 
M iara (14i/a łokc a). 
Mórg. 
Nierówni i ( pow ie r zchn ia 
n : e płaska). 
Obód (okiąg ko la ) . 
Okrągła l i n i a (k rzywa zamknięta) 

Po lko (pręt kwadra towy ) . 
Pręt (7»/a łokcia). 
Pręt kopany (pięt k w a ­

dra towy ) . 
Prosta l inea . 
P u n k t . 
Quadrangu lus (czworokąt) 
Rombo ide s (równoległo-

bok ) . 
Rombus (kwadrat ukośny). 
Równia (płaszczyzna). 
Stajanie (15 miar). 
Super f ic ies (powierzchnia ) 
Szerz (szeroność). 
S z l a d (miara g runtowa 

w ie lkopo l ska ) . 
Sznur m i e r n i c k i (10 prę­

tów). 
Szp ica (szczyt wieży) . 
Tępy kąt ( rozwarty ) . 
T r i a n g u l u s (trójkąt). 
Trapez ia (trapez). 
Węgieł (wierzchołek f igu­

ry ) 
Wężysko (100 prętów kwa ­

dratowych) 
Wióka. 
W p i j a n a f igura. 
Zatoczona l inea (spiralna) . 

W y d a n a w K r a k o w i e , książeczka G r z e p s k i e g o 
rozeszła się po k r a j u . Brożka, u r o d z o n e g o w r. 1585, 
uczył z niej g e o m e t r j i o j c i ec , r o l n i k w K u r z e l o w i e 

1) C o s i m o B a r t o l i . D e l modo d i misurare . V e n e * ' a . 1564 
O w s z y s t k i c h prawie w y m i e n i o n y c h narzędziach p i s a ! Już także 
Frater Lucas de Burgo Sanct i S epu l ch r i (Łukasz Pac io l i ) w swem 
dz ie le : Summa de A r i t h m e t i c a Geome t r i a P r opo r t j nn i e Propor-
t i ona l i t a , z roku 1494. 

2) Desc r i t t i one et uso d e l i ' Ho l ome t r o . . . r i t r owa to per 
A b e l Fu l l one . V ene t i a 1561. Krzyżanowski w swej rozprawie 
o S o l s k . m (str. 17) przyrównywa holometr (op isany przez T y l -
kowsk iego w Geometr ia pract ica curiosa) do p n t ome t ru K i r chera . 
Właściwie jednak to ostatnie narzędzie było kombinacyą s t o l i ­
ka z kwadra tem geomet rycznym i . jako zbyt złożone, poszło 
w zapomnien ie , yeden t y l ko s t o l i k , doskona l ony bez narusze­
nia p ierwotnej p ros to ty , utrzymał się w prak tyce . 
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w Poznańsk iem 1 ) - Późnie j , gdy Brożek był już p ro ­
f e s o r e m ftkademji i w r. 1629 przyjął święcenia 
kapłańskie, dał dowód , jak w y s o k o cenił książkę, 
drukując rozprawkę, n a dwóch k a r t k a c h , bez da ty , 
p o d tytułem: „Ks iędza J a n a B r o s c i u s a P r z y d a t e k 
p i e r w s z y d o G e o m e t r y e y P o l s k i e y Stanisława G r z e p -
s k i e g o " , a z a p e w n e miał z a m i a r napisać więcej przy­
datków. W końca X V l l - g o w i e k u książeczka G r z e p -
s k i e g o , w y c z e r p a n a , przestała być z n a n a . S o l s k i , 
w „Geome t r z e P o l s k i m " , n ie w s p o m i n a o n ie j , póź­
n ie j s i z n a l i t y l k o S o l s k i e g o . C z a c k i , który się d o ­
szukał A n d r z e j a z Łęczycy , n ie znał w c a l e G r z e p -
s k i e g o i d o p i e r o L i n d e (nazywając go Grzępskim) 

p o m i e ś c i j ego dziełko w s z e r e gu źródeł d o s w e g o 
s i o w n i k a . Soł tykowicz p i e r w s z y podał wiadomość 
o au to r z e , z rękopisu, p r z e d r u k o w a n e g o później 
p r zez ft. G r a b o w s k i e g o . J u l j a n B a y e r w y d a n i e m po ­
d o b i z n y rozpowszechni ł t en n a j d a w n i e j s z y p o m n i k 
n a s z e g o piśmiennictwa t e c h n i c z n e g o , będący j e d n o ­
cześnie p i e r w s z y m d r u k i e m p o l s k i m , traktującym 
o g e o m e t r j i . Pożądanem jest p o m i e s z c z e n i e ksią­
żeczki G n e p s k i e g o w B i b l j o t e c e P i s a r z y P o l s k i c h , 
o b o k ftlgoritmu Kłosa, w y d a n e g o przez ś. p. M a r j a n a 
B a r a n i e c k i e g o , w s z e r a g u przedruków n a s z y c h z a b y t ­
ków piśmienniczych z X V I - g o w i e k u . 

Astronom - geodeta M. KOWAL-MIEDŹWIECKI. 

A S T R O N O M I C Z N E W Y Z N A C Z E N I E A Z Y M U T U 

K I E R U N K U Z O B S E R W A T O R I U M P O L I T E C H N I K I W A R S Z A W S K I E J 

N A P U N K T T R Y G O N O M E T R Y C Z N Y OKĘCIE. 

(dokończenie). 

II. . l ak już p o p r z e d n i o by ł o w s p o m n i a n e , ce ­
l e m przyb l i żonego określenia szerokości g e o g r a f i c z ­
ne j , b y ł y d o k o n y w a n e o b s e r w a c j e z e n i t a l n y c h o d ­
ległości g w i a z d y P o l a r n e j w o k r e s i e o b s e r w a c y j 
a z y m u t a l n y c b , g d y g w i a z d a P o l a r n a by ła w pobl iżu 
s w e j k u l m i n a c j i . 

O b s e r w a c j e dały średni w y n i k tp=52°13'16",3, 
jednakże, pon ieważ m i e j s c e z e n i t u n a k o l e w i e r z -
cho łkowem w y k a z y w a ł o p o d c z a s o b s e r w a c j i b a r d z o 
duże z m i a n y , a m i a n o w i c i e : 
2 8 / X Mx = 0° 0 ' 2 " .3 
2 8 / X 359 59 54.5 
2 8 / X 359 59 58.2 
2 / X I 0 0 33.2 
to d o o b l i c z e n i a a z y m u t u przy jęta została wartość 
szerokości g e o g r a f i c z n e j <p = 52"13'21". ( ) , o t r z y m a n a 
j a k o średnia wartość ze 126 p a r g w i a z d , o b s e r w o ­
w a n y c h n a wysokośc iach korespondujących wed ług 
m e t o d y P i e w c o w a p r z e z p. J e r z e g o N i e w i a r o w s k i e ­
g o i a s y s t e n t a P o l i t e c h n i k i W a r s z a w s k i e j A . K w i a t ­
k o w s k i e g o . 

III. O b s e r w a c j e a z y m u t a l n e by ł y d o k o n y w a n e 
z p r z e s t a w i a n i e m koła p o z i o m e g o o 30" , co dało 
6 s e r y j ; a, poczynając o d 7-ej s e r j i , l i m b u s by ł p r z e ­
s t a w i o n y o 15° i d a l s z e p r z e s t a w i a n i a by ł y d o k o ­
n y w a n e o 30°, co dało n o w y c h 6 s e r y j ; t a k więc 
w o g ó l e d o k o n a n o 12 s e r y j o b s e r w a c y j . 

Każda s e r j a miała następujący porządek: 
1. Ko ł o p r a w e (R[ ) , o b s e r w a c j a h e l i o t r o p u ( m i r a / » , ) 
2- „ „ (R, ) , „ P o l a r i s (P , ) 
3. „ „ (R 2 ) , „ P o l a r i s ( P 2 ) 
4. „ „ (R 2 ) . » h e l i o t r o p u (mi ram. , ) 
5. Ko ło l e w e (L , ) , „ h e l i o t r o p u ( m i r a m\) 
« • » „ ( L , ) , „ P o l a r i s (P , ) 
7. „ „ ( L A i P o l a r i s (P, ) 
8. „ „ (h>), „ h e l i o t r o p u ( m i r a m.,). 

'.) Piof. J . t-rankc. Jan Brożek, str. W 

P r z e d rozpoczęc iem o b s e r w a c y j l i b e l l e i m i k r o ­
s k o p y b y ł y u r e g u l o w a n e z całą starannością. N i ­
w e l o w a n i a narzędzia d o k o n y w a n o zapomocą l i b e l l i 
n a s a d k o w e j . 

M i e j s c e południka n a l i m b u s i e b y ł o z n a l e z i o n e 
z dokładnością do 1' p r z y p o m o c y t a b l i c „P r zyb l i ­
żone wartości azymutów i wysokośc i g w i a z d y P o ­
l a r n e j " , wz i ę tych z Rocznika Astronomicznego Ob­
serwatorium Krakowskiego. 

P r z y o b s e r w a c j i g w i a z d y P o l a r n e j n o t o w a n o 
m o m e n t y przejścia jej p r z e z ś rodkową nitkę l u n e t y 
wed ług c h r o n o m e t r u g w i a z d o w e g o H * 1 ' 7 0 , następnie 
o d c z y t y w a n o l e w y i p r a w y k o n i e c l i b e l l i n a s a d k o ­
we j p r z y położeniu o b s e r w a t o r a , zwróconego w k i e ­
r u n k u g w i a z d y , p o c z e m przekładano l i b e l l e , o d c z y ­
t y w a n o m i k r o s k o p y koła p o z i o m e g o (I i II) i znów 
o d c z y t y w a n o przestawioną l i b e l l e . 

W każdej s e r j i , c e l e m o t r z y m a n i a przybl i żone j 
z e n i t a l n e j od leg łośc i g w i a z d y P o l a r n e j , r o b i o n o o d ­
c z y t y koła w i e r z c h o ł k o w e g o zapomocą m i k r o s k o p u 
I I I i I V o r a z l i b e l l i p r z y m i k r o s k o p a c h , natychmiast 
p o o d c z y t a n i u m ik roskopów koła p o z i o m e g o . T a ­
k i e o d c z y t y b y ł y d o k o n y w a n e t y l k o j eden r a z p r z y 
k o l e p r a w o i l e w o . 

O b s e r w a c j e z e n i t a l n y c h odległośc i * P o l a r n e j 
w pobliżu je j k u l m i n a c j i , j a k o d o g o d n e d l a okreś le ­
n i a przybl i żone j szerokości g e o g r a f i c z n e j , b y ł y u z u ­
pełniane o d c z y t a m i a n e r o i d u i t e m p e r a t u r y d l a 
o b l i c z e n i a r e f r a k c j i . 

Obl iczeń o b s e r w a c y j a z y m u t a l n y c h d o k o n a n o 
w następującej kole jności . 

Oznaczając p r z e z R i L o d c z y t y n a mirę p r z y 
k o l e p r a w o i l e w o , p r z e z A a z y m u t m i r y , 
c„, . . . błąd k o l i m a c y j n y i n s t r u m e n t u , o t r z y m a n y 
z o b s e r w a c y j m i r y , p r z e z M{) m i e j s c e południka 
n a k o l e p o z i o m e m , odpowiada jące po łudniowemu 
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